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O D E Z W A  IZBY S E N A T O R S K I E J  I  PO SEL SK IEJ  

Do W o js k a  i N a r o d u  Polskiego.

Kiedy  juz l y l c  świe tnych oręża naszego powodzc/ i  

ka/ .cs ię spodzi ewać coraz p rzewazn i e j s zych  w y p ad ­

k ó w ,  k i edy  obok us i łowań Rządu Na rodo weg o  i N a ­

cze lnego  W od za  , aby chwile us talenia  by tu  naszego 

n i epod leg łości  p r zy b l i ży ć ,  n iep rzy jac ie l  ośmiel i ł  się 

pr ze j ść  na lewy b r z eg  W i s ł y  i na zadani e nam zgu ­

bn eg o  ciosu wszystkie  swe s i ły  n a t ę ż a , nie dziw,  

Se t r oskl iwość  powszechna  zada ła  poznać  j ak  na jb l i ­

żej  położeni e  nasze wojenne,  zg łęb i ć  i ocenić  ś rodk i  

dla pop i er an i a  świętej  sp r a wy  ojczystej  p r z e d s i ę ­

wzięte.  Izba Poselska p r agnąc  odpowiedz ieć  ży cze ­

n i o m ,  pogodz ić  różność  w ido ków ,  p r z y t ł u m ić  w r e ­

szcie  choćby tez na j s łabszy  za ród  n i eu fnośc i ,  u czy ­

n i ł a  wniosek o Zwołanie wielkiej  r a dy  ; na k tó r e j  

w obec  R z ą d u ,  Naczelnego Wodza  i p r z y b r a n y c h  

znakomi tych  wojskowych , delegowani  od Izby Pose l ­

skiej  R ep re zen t a nc i  rozpoznawszy stan s i ł ,  s t osunków 

i planów w o j en n yc h ,  uzyskal i  to pocieszające p r z e ­

k o n a n i e ,  iż s i ły  naszie równie  jak  ich k i e r u n e k  o d ­

powiadaj ą  zup e łn i e  zamiarom p rzez  N a r ód  j e d n o m y ­

ślnie w obec Eu ro py  og ło s z o n y m .— Izba  Senator ska i 

Izba Poselska podzie l ając  to p r ze kon an i e  d e l e g ow a­

nych Izby Posel skie j ,  pośpi esza  j e  objawić N a r od ow 1 
ca ł e mu .

Wojownicy Po l s cy ! na waszem męz tw ie  i na waszej  

wyt rwałości  los ojczyzny polega,  temi  cnotami  wspie ­

ra j cie  Wodza N a c z e ln e g o ,  otoczcie  go t ą  ufnością 

j a k ą  Na r ód  w waszej odwadze  p o k ł a d a ,  j a k ą  w t a ­

l en t ach  i cha r ak t e r ze  wybra neg o  p r zez  s iebie  Wodza 

p o ł o ż y ł . '

Obywa te l e  ! łą czc ie  wszystkie  s i ły  wasze ,  w zb ro j -  

nem pow s t an iu ,  w j ćdności  uczu ć ,  w zaufaniu dla 

w ład z  na rodowych  w poświęceni ach godn ych  wie l­

kie j  spr awy  waszej ,  w ob rzydzeniu  nakoir iec  dla t ych ,  

k ló r z yb y  n ic  dzielil i  wspó lnych  n i ebezpi eczeństw  i 

s ł a w y ,  l ub  usi łowal i  o s ł ab iać  we wn ę t r zn ą  j edno ść  i 

zgodę.

W Wars zaw ie  d .  28 L ipca  1831 r .

Ma r sza ł ek  Izby Poselskiej  ^Prezydu j acy w Senac i e  
( p od p . )  Ostrowski. W o d z ic k i  S.  W .

S ek re t a r z  I zby  Posel sk.  Za Sek r .  Sena tu
Czarnocki . F r .  W ę iy k .
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R a p p o r t  zd a n y  Izbie P ose lske i j  po  N a r a d z ie  W o ­
j e n n e j  \y d .  27 L ip ca  J  S3 1  r. ocll/ylej...

Pr ze świe tna  I/.bo pose l ska  !

P e p u t a c j a  Wasza w wykonan i a  decyzj i  Izby w <3. 
23 b. m.  i r .  z a p a d ł e j ,  o d b y ł a  Radę W o j e n n ą  z Rzą­
d e m  Narodowy m , Wodzem i Woj s ko wem i .  T ak  Rząd

Owo zgolą  Sjłan nasz wo jenny j e s t  pomyś lny;  i zdo ł -  
jiy z aspokoi ć  zu pe łn i e  t roskl iwość  pub l i czną.  Ma­
my dosyć r ąk  do zwalczenia n i eprzy j ac i e l a  , znaczna 
l iczba ocho tn ików p rzybvwa ,  popisowi  z hossą  w r ę ­
ku  oczeku ją  zawo łan i a  ; j u zbyś my  byl i  dalej  posun ę ­
li świętą sp r awę  wywalczenia  n i epod l egło śc i  ; gdyby  
ośc i enne  na rody  bez p r ze s t a nn i e  nam tych niezbę -

U till t ’ rli llUtt " j  Ul y > ' iiwpviii * ' ' J 1 ’ v ' • ^

jako leź W ó d z  i Mi n i s t e r  W o j n y  wystawil i  s tan w o j - « dn yc h  n i e t amow a ły  k o m m n n i k a e j i , do k tó ry ch  kazr
■ '• dy  N a r ó d  n i ezap rzeczone  ma p r aw o ,  NJ.epominięto 

p r z y  .naradzie uwą.g' wzg lędem Li twy,  Żmudzi ,  W o ł y ­
nia,  Podoją i U k ra jny .  Rz ąd  Narodowy  z a pe w n i ł

ek a , s tan z a so b ó w ,  żywnośc i ,  zaopa t r zen i a  stol icy,  
zgoł a  stan wszys tk i ego ,  co t y lko  s ł uzyę  może do 
ob ron y  k r a j u ,  do zas łonieni a nas od h o r d  najezdni-  
czych i do dop rowadzen i a  obrońców ojczyzny do 
celu w k tó r y m  walkę z o l b r zy m em  pó łno cy  r o z p o ­
częto.  Wódz.  z ada ł  tajności  co do za łog i  T w ie rd z ,  
dla logo polegl iśmy na zapewnien iu  .jego , iz ga rn i -  
zony są dos t a t eczne .  Post ępu jąc  w duchu  decyzj i  Izby 
p r ze d ew ś  vystli iem na radzano  się o t er aźnie j szości  i 
o ś r od kac h  nadal  p rzeds iewziąść  się ma j ą cy ch ,  lecz 
da ru j c i e  R ep re ze n t an c i ,  iz wyjawien ie  szczegółów 
planów i tego co pos t anowiono,  musi  być  pok ry j e  
p r zez  czas n iejaki  z a s ło ną ;  mi l czen i e  to j e s t  po t r z e ­
b n e ,  aby n i ep r zy j a c i e l  nie wiedzi a ł  o z amia rach  n a ­
szyci) ,  aby- p r zedwcześn i e  nie u z \ ł  ś rodkow n iwe ­
czących u łożone  p lany .  T a k  R z ą d ,  j ako  te?, c z ł on ­
kowie Izby i Woj skowi ,  ł.ądali rozl icznych obiaśnień ,  
k tó r e  W ó d z  z c a ł ą  o twar tości ą  y.ołnierza u d z i e l i ł ,  i 
powtó rzy ł  z a r ęczen i e ,  ze raz przeds iewziąwszy b roni e  
<jo ostatniej  k rop l i  krwi  spr awę  Na rodową ,  niemysl i  
j ak  tylko o w alce na śmier ć ;  i j ak i em wojsko Polskie 
w z ł em lub do b r em  wypadku  pokaza ło  się,  tak i t eraz 
pok aże  się g roźnęm nieprzyjac i elowi .  W tym duchu  
p r ow adz i ć  go będz ie  do zwyc ięz lwa ,  w tym duchu  
Wódz Naczelny postępować p ragn i e .  N iemozem za ­
taić,  ?e wojsko nasze j es t  co do liczby mniejsze  od 
n i ep rzy jac i e l sk i ego  lec.z gdzie  wolny- z najey.dnikiem 
wa lcz y , ' tam sku tek  walki nieliioze bydz  wątp l iwym.

K i lk om ie r ne  p rowadzen i e  wojny os ł abi ł o s zer egi  
nasze , l ecz  zawsze więcej m am y  bagnetów niżel i  
miel i śmy p r zed  19 i 25 Lu t e go ,  a nieprzyiac i el  l e ­
dwie połowę dawnych s i ł  posiada.

J azda  basza wyćwiczona wobrotach wo jennych  za ­
mien i ł a  się wszystka w r egu l a rną .  .Co do zapasów 
ammun.icj i  Wód/ .  Naczelny z Min is t rem W o j n y  za ­
p e w n i ł  iz t roskl iwość na j skrupu la tn i e j s za  w tej m ie­
r ze  zaspokojoną  bydz, u m ie .  Dz ia ł a  nowe ulane na­
szą Polskie  z k lóbyrh 20 dziś nawe t  z k nm pl e tu em  
wmontowaniem ńa J inją bojową wyc jsod/ i ,  z a pe łn i a ­
j ą  miejsce tych k tó r eśmy  na obronę.  Braci  naszych 
wys ła l i .  Oprócz  pospol i tego ruszenia  do któr-ego 
w każde j  po' l rzebie Ojczyzny wszyscy po śp i e sza j ą ,  
l i czne  i wyćwiczone r eze rwy  'oczekują co m om en t  
sw egoj p r zeznaczpni a .

D ep u t a c j ą ,  ze  Man ifes t  Se jmowy  i D ek l a r ą c j a  I zby  
k tó r e  u a z a w - s Ze  p o ł ą cz y ł y  los wszystkich Po l sk i ch  
prowincj i  z aga r n i ę tych  p rzez  Piossją z losem części  
Pol sk i  K ró l e s tw em  zwapej  , w c a ł e m  pos t ępowan ia  
s t a ł  się dla n iego pra,wein.

Zwrócono uwagę Wodza na w y bó r  i pow o ła n i e  
osób do Dowództwa  , na opini ją  k tór a  zdolnośc iom 
towarzyszyć po w in n a ,  na p r ze s zkody  pos t ępu  o p e ­
racj i  uo ienny . ęh ,  na spr awiedl iwość  w udzie l aniu n a ­
g ró d :  zakończono  wreszci e ob rady  tyin du ch em
je dnośc i  i zaufania,  k tó ry  otaczać powini en  W o d z a ,  
zas tępy Na rodowe do boju prowadzącego.

W y t r w a ł o ś ć  i n i ez r azen ie  się niczem n i echa j  do 
tego dojdą  s topnia do jakiego doszły pośvvięcenia s ię 
ObyvvaI«'fa i waleczność żo łn i e r za ,  a zwycie-Semy m o r ­
de r c ów  Pragi .  Czy Stol ica,  czy p rawy  czy lewy b r ze g  
W i s ł y ,  czyli L i twa lub  Ukrajn,a będzie t e a t r em wo j ­
ny,  zawsze Polska  z iemia  y.broczoną zostanie  k rw ią  
na j czdu ików,  zawsze na własnej  ziemi  pokażemy  się 
mścicielami  k r zywd  p rzez  Dwó r  P e t e r s b u r s k i  nam 
w yr zą d zo ny ch ,  lub po l egn i emy  zostawiając puśc i ­
znę  Man i f es t em objawiona wrogom .naszym,  to jes t  
gruzy i s.tosy t r upów.

W y t r w a j m y  tylko w tej  świętej walce a n i epodobną  
aby Ludy  i Gab ine ty  dluJ.ej  n ieczyl inemi  jej  pozost a­
ł y  świadkami .

R Z Ą D  N A R ,O D O W ¥
Na p rzeds t awien i e  Minist ra P r ezyduj ącego  w Komą 

missj i  Rządowej  Sp raw  .Wewnęt rznych i Policji z d.  
12 m.  b.  N r  7,300 postanow i ł  miano\vać , j ako?  ni* 
niejszeui  m ianu je  Cżterotysią.cznikiem .Straży B ezp i e ­
czeństwa Miasta i t o ł ,  Warszawy Jana  Sz czepkow­
ski ego.
" Tys i ąc zn ikam i  zaś w tejże St r aży Bezpieczeńs twa ;

Wa le n t eg o  Plej ianowsk. iego,  W a le n t e g o  Landszafta,  
Jakóba G e m b a rz e w sk i e g e ,  Bogusława Badowski ego,  
Ghryst j ana  Hel  b inga ,  Józefa B rzez iń sk i eg o , Lu dwika  
H n r d t ,  Mateusza  Z r a z o w s k i e g o , Jana  Marc ina  G a ­
d o m s k i eg o ,  J a na S ;z w e de ,  Józefa G u m i ń s k i e g o , Lu ­
dwika R c j ch en b e r g a  , Jana  Ncni j e  , Miko ł a j a  F u nk e ,



Il l
1 O g ł o s z e n i e  n i n i e j s z y c h  n o m i n a c j i  i t a- skazanic  k a ­

ż d e m u  /. m i a n o w a n y c h  w ł a ś c i w e g o  p r z e z n a c z e n i a ,  po -  
U j i en i on e mu  M i n i s t r o w i  L p r a w  W e w n ę t r z n y c h ,  a 
w s z cz eg ó l no ś c i  D o w ó d z c y  G w ai ' d j i  N a r o d o w e j  , p o ­

le ca  się .
w Wars zaw ie  dnia 19 L ipca  1831 r .

P r e z e s  Rządu 
(podpi s ano )  X.  A. C Z A R T O R Y S K I .
Radca  S ek r .  J l ny  Rządu  

(podp is ano)  A. P lic h ta .
Za zgodność  z o ry g i n a ł e m  świadczę 

P a l i  l i n k i Major .
Nast ępn i e  z mocy wykonani a  post anowienia  Rządu  

Narodowego  z d.  1.5 Kwietnia Nr o  4,011. oraz  na za­
s adzi e r e s k r y p t u  Mini s t ra  P rezydu j ącego  w Koinissji  
Rządow ej Sp raw  Wewn.  i Policji  z d* 23 L ipca  r .  b .  
N ro  7,966, mianowani  są Se tn ikami  w S t r a ży  Bezpi e­
cze ńs t wa ,  j ako Iot Kościołowski  M a t eu sz ,  C h m i e l e w ­
sk i  Józe f ,  Jaworski  Adam , Szczepański  J an ,  W i tschcl  
J a n ,  Gór sk i  J a n ,  W i ł l i c h  K a r ó l , Osipowski  St ef an ,  
K a łu żyń sk i  J a k ó b ,  Ga jkowski  M i c h a ł ,  Szymański  
J a n ,  Czajkowski  T o m as z ,  O r z e ł  S t a n i s ł a w ,  A d a m ­
ki ewicz  I g n a c y ,  Puchal sk i  P a w e ł ,  Ka rczewski  P a ­
w e ł ,  W e r l i c h  K a r ó l ,  C ichocki  Józe f ,  G ibe l  J akób ,  
Ka rwowski  S tani s ł aw,  D łu że ws k i  Wo jc i ech ,  B e r t r a m  
JJaniel  , P roku i śk i  T o m a s z ,  Megel  Kons t an ty  , C i ­
chock i  J ó z e f , Miil lcr  K az im i e r z ,  W oj da  A d a m ,  T rę*  
Liński  Wi ł . i am ,  Kur sk i  F r y d e r y k ,  Or łow sk i  P aw e ł ,  
Toma sze wsk i  I g n a c y ,  S taniszewski  T o m a s z ,  B i e l ­
i nami  A n to n i ,  W e so ło w s k i  J a n ,  L inl z  B o g u m i ł ,  J a ­
niszewski  F e r d y n a n d  , Roś t r zewsk i  F r a n c i s z e k ,  Ja­
nuszkiewicz W o j c i e c h ,  Sielski  T omasz  , Pie t rus i e-  
wjcz Ignacy ,  Rywack i  J an ,  S ikor ski  A le xa nd e r  , Szy-  
b ińsk i  J an , .  Nowicki  T e o d o r ,  Pul i ński  Waw rzy n i e c ,  
L ip iń sk i  Ma x ym i l j a n , Szybiński  L ud w i k ,  Sobeck i  
K a r ó l ,  Zeb rowski  B a r t ł o m i e j ,  J ozwik K a r ó l ,  Mir 
a t enhause r  S e w e r y n ,  To ch m an n  K a c p e r ,  Wojc i e ­
chowski  Kazjmi  e r  z , Cieśla ki ewicz W  in cen ty,  Dęb sk i  
Józef ,  Krzysz topo rsk i  Romuald ,  Lalos/ .yński  Tadeusz ,  
Ł u k as iń s k i  D o m in i k ,  Or łowski  Józe f ,  Giwnikiewicz  
S t a n i s ł a w ,  Si t krewicz  Ł u k a s z ,  Sa rnowski  W a l e n t y ,  
Szmi d t  F r a n c i s z e k ,  Ze ld t  J a n ,  D rożyńsk i  Micha ł ,  
Sakowski  Wi nc en ty ,  Jas iński  Ł u k a s z ,  jGebe tne r  
Wi l che lm  , Żukowski  J ó z e f ,  k i o r h m a l s k i  W a w r z y ­
n i ec  , Szre .der  B o g u m i ł , P r z \  by.lski S tani s ł a  w, Bucz ­
kowski  J akób  , Śl iwiński  Matcu.aw, B r e n e r t  J an ,  K e r ­
n e l - , Szysl er  Kai ól , Grodowsji , i  J óze f ,  Szef er  Karól .

Niniejsze nominacje  mają b i ć  ogłoszone  w pismach  
pu b l i c zn y ch  dla powszechnej  wiadomości  , k ażdemu  
zaś m ianowanemu wskazać  j ego  przeznaczeni e  i obo­
wiązk i ,  Doyi.ódzća Gwardj i  poleci .

(pod pisano) ę 7iszęzy ńsk  i.
Za zgodność-  świadczę ^

J ' a h ń ik i ,  Major .

U rzą d  M u n ic y p a ln y  M ia s ta  S t o i .  I V  a r  s ia w y .
Podaje do wiadomości  pub l i c zne j  , i/, czyszczeni e 

kominów i r yn i en  de szczowych w Ratuszu G ł ów ny m 
i p r z y l e g ł yc h  do niego zab udowan iach  miejskich 
wypuszczone  będzie w e n t r e p r y z ę  ; życzący  więc  so­
b ie  podjąć  się t a k o w e j ,  zechcą  sk ł ad ać  na jda le j  do 
dnia  10 p r z .  m .  na r ęce  S e k re t a r z a  J cne ra lne go  U rz ę ­
du  Mun icypa lnego  dek l a r ac j ą  swoją opi eczętowaną  
do łącza jąc  kwi t  k assy ekonomiczne j  Miasta S to ł .  
War szawy na dowód z łożeni a  w niej Vadium z ip .  100 
w yn os zą ce g o , i nne  w a ru nk i  mogą być  p r ze j rzano  
każdego czasu w S ek re t a r j a c i e  J ene ra lny m.

Dz ia ło  się na posi edzen iu  w Ratuszu G ł ów ny m 
Miasta St. W a r s z a w y  d. 2.6 Lipca 1331 r .

R e fe r e n da r z  S t anu ,  P r e z y d e n t  
/ .  " Ł a s z c z y  ń  s k i.

S e k r e t a r z  Jenei  a lny
G. Jahołkowski.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
—- Zna jomy  au to r  Ha r r i  l l a r v i n g , p r zemieszkuj ący  

w L i p s k u ,  o t r z y m a ł  nagle  rozkaz  opuszczeni a  tego 
m i a s t a ,  a to na wezwtniie pewnej  z ag ran i czne j  oso­
by  z na ko m i t e j— p rzed  o d j a zd em  mi a ł  już ukończone 
Pamię tn ik i  o Pols ce .

Jassy  —  Stol ica n iegdyś  zamożna i kwi tnąca  M o ł ­
dawi i ,  n i e d ł u g o  cieszyła  się z przejścia  pod  opiekę-  
s pa n i a ło m yś l neg o  ojca ludów Miko ła j a  I. —  w ca ł em 
znaczeniu tego w y ra z u ,  n ie  is tnieje j uż  więcej na 
powie rzchn i  ziemi .  — Kilka mies i ęcy gras.sując t am 
na jokropn ie j s za  chol er a  wyniszczył a j uż  dosyć miast ,  
lecz p r z ysz ło  do tego j e szcze  morowe  po w ie t r ze ,  a 
w końcu  pożar  ok ropny ,  k tó ry  poch łoną ł - spus to sza ł e  
domy  i r e s / t e  l u d z i ;  c i ,  k t ór zy  ocalel i  j eszcze od 
tylu r azem poł ączonych  n i e szczę ść ,  r oz pędz i ł  po 
lasach.  — Niewie rny  gdzie te r az  p r zen i o s ł a  się" g łó ­
wna kwa te r a  J e n e r a ł - G u b e r n a t o r a  Mołdawi i  i W o ­
ło szczyzny  J en .  K i t i e le w a , lecz w ie m y ,  że oprócz  
mias t a  c a ły  k r a j  u l e g ł  podobnemu  nieszczęściu,  i że 
ta morowa zaraza s ze r zy  s i ę ,  i n ad  b rzegami  morza  
C za rn eg o ,  oraz w Odess i e  pokazuj e  s i ę , a nie masz 
tam pot r zebnego  wojska dla u t r zyman ia  ko rdo nu  , i 
zapobieżenia  c h oć w cz ęś c i  n i eszczę śc iu ,  bo l o ,  m u ­
siało być użyte  do ważniejszego p r zeds i ęwzięc i a ,  wy­
tępi enia  bun town ików Pol ski ch .

P a r y ż  d .  10 Lipca.  K iedy  w roku  1827 nowe we 
F ranc j i  od by ły  się w yb o ry ,  Wil l i  le ówczesny Mini­
s t e r ,  w Mon i to rze z dnia 5 G rud n i a  t.  r.  rozg łos i ł ,  
że Ministeryum- ma większość głosów 286 przeciwko 
144 nal eżących  do oppozycj i .  —  Zapewnie  p o d ł u g  
t ak i chże  s amych  r a e b u n k ó w ,  dz iennik Mesśagcrói



( 112 )
Nown F ranc j a  z apew n ia  o większości  te raźn i e j s ze j  
nowo wybrane j  I zby  na s t r onę  Mini s l e rymn .

Mies iąc n i e u p ł y n ą l  j a k  po og ło szeniu  W i l l e l a  o 
tej  m n i em an e j  w iększośc i ,  z rzucony b y ł  z Min i s t e r ­
stwa , a w 6 mies i ęcy późnie j  zo s t a ł  nawet  p r zez  tęż 
sainą większość Izby oddany  pod  sąd , o k tór e j  m ó ­
wi ł ,  ze j ego będz ie  wsp ie r ać  zamiary .

Nadchodzi  c h w i l a ,  w k tó rych  się okaże j a k  j es t  
p r aw dz i w e  rozgł a szan i e  t er aźnie j szego Min is t c ryum,  
dotąd  p r z y na jm n i e j  są nas t ępu jące  fakta*

Ż e  P .  P e r r i e r  k t ó r y  w swoim ćy rk u l a r z u  do P r e ­
fektów wy dan ym ,  za l ecał ,  niech o d z i  Lu o t o , a b y  
t a k i e j  lu b  i n n e j  t r z y m a ć  sio z a s a d y , lecz aby us t a­
lić we F ranc j i  , ufność,  j edność  i spokojność  ; w ła ­
śni e też cztery mies i ęcy  u p ł y n ę ł o  j ak  w r zeczy  sa­
mej  żadnego  nie miel i śmy sys łe inatu  , lecz za lecona 
u f n o ś ć ,  j e dn oś ć  i spokojność  byna jmn ie j  nie na s t ą ­
p i ł a .

Ze  M i n i s t e ry u m ,  k tó r e  sobie  s t a r a ł o  się j edn ać  
zw o le n n ik ó w ,  z ap e w n ie n i em :  że wyrobi  od m o n a r ­
chów sp r zy mi e r zo ny ch  roz b r o j e n i e  E u r o p y ,  nieo- 
s i ąg ło  żądanego  s k u t k u ,  gdyż  n i k t  nie j e s t  dzisiaj 
t ak  c i emny  we F ranc j i  aby się d a ł  z łudz i ć  t ak im  
baśn iom.

Ze Min i s t c ryu m k tó r e  wywie ra ło  swoje  p r z e ś l a ­
dowani e  na tow arzys twa narodowe  L og ł a sza ło  j e  jako 
spiski  n i ebezp ieczne ,  n l e dop i ę ło  swojego p o d s t ę p n e ­
go z a m i a r u ,  gdyż w ła śn i e  l u dz i e ,  należący do tych 
s t owarzyszeń ,  i pomimo  p rze ś ladowan ia  n ieopuszcza-  
jąey  j e ,  zostali  t er az  p r z ez  opin i ą publ i czną p o l e ­
ceni  w yb or co m ,  i naród posy ł a j ąc  ich do sk ł a d u  
I zby ,  wraca ich j ako  sędziów n i en a r o d o u eg o  Mini-  
n i s t e r yum .

Min i s t e ryu m p racowało wszelki emi  sposobami  
n a d  u t r zym an i em dziedzictwa P a r ó w ,  a c a ł a  F r a n ­
cja oświadczył a się wyraźni e ,  że nie chce  o tern 
wiedzieć.

Mi n i s t e ryu m pot ęp i a ło  ze wszys tkich  s i ł  ma n da t  
w y b o rc ów ,  a wszystkie depa r t ame n ta  właśnie  j edno ­
myś ln i e  p o p i e r a ły  j ego ,  a kandy da c i  wciskani  p r zez  
Mi n i s t e ryu m o t r zyma l i  większość  głosów j edyn i e  
ty lko  w t a k i m  r a z i e ,  gdy  wyprzysi ęgl i  się dany ch  
za l eceń .

Moial t ićin więc j e s t  n i ep o d o b i e ń s t w em ,  aby  Mi ­
n i s t e ry u m  k tó r e  t ak  nędzn em i  F ran c j ą  uda rowa ło  
p r z y s łu g am i  , mog ło  u t r zymać  się w obl iczu nowej 
I zby.
—  Uprzedza j ąc  zagran iczne Gaze ty ,  które  może w b ł ę -  
dn ym  st anie  wy padek  do wiadomości  publ icznej  po ­
d a d z ą ,  k t ó r e n  w yda rzy ł  się w L u x e n b u r g u ,  pośpi e­
s zamy donieść  n rzędownie  j ak  n a s t ę p u j e . —  G dy  o ­

k o ł o  700 l udz i  , do ko n t yn gen su  na l eżące  p r z y b y ł y  
do for t ecy  dla odbywania  s ł u ż b y ,  pokaz a ł o  s ię,  że 
to wojsko nie umi a ło  d ob rz e  s ł użby  wo j skowe j ,  
p r zy da n o  « i ę c  im p rusk i ch  i n s t ru k t o ró w ,  co by ło  
powodem do ich n ieuk onlcn to w a n ia , k tó r e  tak d a -  
l eko  unios ło  b u n t o w n i k ó w ,  iż ci , zapomniawszy  
pr zys i ęg ł e j  wierności  , poważyl i  się p r zyp i ąć  cudzo ­
z iemski e k ok a rd y ,  a tym czynem p rzy m us i ł y  J e n e ­
r a ł a  dowodzącego do użycia s i ły ,  k tór ą  pokonan i  
zostali  i do ka zem a t  o sadzeni .

R y g a  d .  7 L ip c a  —  P rzy jmu jąc  nawe t  za pra* 
wdziwe r appo r t a  rz ądowe pokazu j e  się,  że w Rządzie  
do dnia  tego , z apad ło  na c h o l e r ę ;  w domach  2063 
osob z k tó r yc h  705 u m a r ł o ;  a wszpi talach zac ho ro ­
wało 2206 u m a r ło  zaś 1003

— L o n d y n  d .  15 L i p c a —  Dnia dzis iejszego o p u ­
śc i ł  Stol icę Xiąże  Leopo ld  wyciu udania się do Belgji 
wraz  z Dep u t ac j ą  Be lg j i ską  p r z y b y ł ą  dnia  12 t. m.

W y c h o d zą cy  na wyspie T r r n i r a  p ismo K r o n ik a ,  
umie śc i ł o  list. D o n - I ’ed ra  do H rab i ego  Wi l la  F l o r  
p i s any,  w k tó ry m dzi ęku je  m u z a  jego przywiązani e  
do sprawy Donny  Maryj  i zapewn ia  go, że  lubo p r y ­
watny ,  niepriprzęstani-e j e d n a k  czynn ie  po p i e r a ć  tak  
święte dla s iebie  i n t e r e s a ,  k tó r e  wkró tce  zos t aną  
rozwiązane.

S zL oku lm  d .  12 L ip c a .  —  Kró l  Szwedzk i ;  po 
ciężkiej  bardzo chorobi e  , przecie/ ,  z na jwiększą  l udu 
radością  przyszedł '  do zdrowia  i o d b y ł  r ewją  wojska 
pod  dowództwem Następcy T ro n u  zrfstaiące.

W k a tU o iz e  D r u k a r n i  s t e re o ty p o w e j  p r z y  u l ic y  K r ó le w ­
skiej Nr 1,065 w pa łacu  D em bow skich  dostać  m o żn a  (prócz 
w ie lu  i n n y c h )  ro ż n y c h  k s i ą g  e lem en ta rn y ch ,  jako  to.

1. E le m e n ta rz a  z s tósow uein i  k o p ersz tycha in i  p rzed  k a ż d ą
m o d l i t w ą ,  w o z d o b n y c h  o k ła d k a c h .  . cena  gr . 10.

2. N a u k i  O hrześc jańsk ie j  i O bycza jow ej .  . . . gr. 8-
3. N a u k i  M o ra ln e j  części JT. u ło ż o n e j  p rzez R z ie -

k o ń s k ie g o  H e k t o r a , d la  u ż y tk u  k lassy  V.
S y k ó ł  Y\ o je w ó d z k ic h  z łp .  1,

4- N a u k i  M ora lne j  części 1IT. u ło ż o n e j  p r z e ź  te­
goż dla  u ż y tk u  k lassy  V I .  S z k ó ł  W o je w ó d z ­
k ic h  gr. 24.

5. K a tech izm u  F le u rc g o  m nie jszego  . . z łp .  1.
6. Bajk i i P rz ypow ieśc i  ł g n .  K ras ick ieg o  f in n y ch

a u t o r ó w ..................................................... .....  . . g r . 20.
7. N a u k i  c z y ta n ia ,  p isa n ia  i r a c h u n k o w i  z doda­

tk ie m  p o c z ą tk ó w  J c o g r a l i i , I l i s to r j i  Pow sze­
chne j  i P o l s k i e j ..........................................z.]

na  p ię k n y m  pap ie rze .  . , . z łp .  1. g r . 20;
8. G ra im na tyk i  P o lsk ie j  K s iędza  K o p c z y ń s k ie g o

1 na  k lnssę 1. - ...................................g r . 12,
n a  k lassę  I I  : gr- 10.
n ą  k las sę  I II  . . . . . . .  gr. 12.

9. T y ro c in iu m  na  k las sę  1................................................... g r . 18.
„  n a  klassę  I I ................................... z łp .  1.
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